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ai ależytość pocztowa 
Nr. 99 Gai P alien. 


Lwów, sobota 21 kwietnia 1934 


Rok 124 


GAZETA LWOWSKA 


wychodzi każdego powszedniego dnia popołudniu. 


Ceny prenumeraty; 
We Lwowie bez dorę- 


czenia do domu . mies. zł. 2—, kwart. 
z dostawą do domu . mies. zł. 2'40, kwart. 
Na prowincji z prze- 

syłką pocztową . mies. zł. 2:40, kwart. 
Za granicą . mies. zł. 5% —, kwart. 


| Numer telefonu ADRES REDAKCJI | ADMINISTRACJI: CENA 
REDAKCJI I LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 15 |. p. 
6—| ADMINISTRACJI à a MAU 
"a 21-17 
Listy należy frankować. — Reklamacje 
7:— | Konto PKO Lwów otwarte wolne od opłaty. 
15 — Ne 504.044 Rękopisów nadesłanych nie zwraca się, gr. 


Ceny ogłoszeń: 


Za 1 wiersz milimetr. (61/4 cm. szer.) w zwykłych ogłosze- 
niach gr. %, 
M kronice, repertuar, dział gospodarczy, 

„ 70, pod nagłówkiem na pierwszej stronie zł. 1*—. Za 
die Słowo w drobnych ogłoszeniach gr. 10, 
i sprzedaż słowo gr. 12, matrymonialne, korespondencje, 
prywatne słowo gr. 20, dla poszukujących pracy gr. 5. 


Z zastrzeżeniem miejsc 25 pre. Zagranicz. o 30 prc. drożej 


w nadesłanem i w nekrologach gr. 50, 
raski w tekście 


kupno 


Odnowienie samorządu 
miejskiego. 


W dniu 27 maja odbędą się wybory 
do Rad gminnych w 320 zgórą mia: 
stach Rzeczypospolitej. W pierwszym 
rzędzie wchodzą tu w grę miasta 9:ciu 
województw centralnych i wschodnich 
w ogólnej liczbie 289. Do liczby tej do 
łączyć należy te miasta województw 
zachodnich i południowych, w któ- 
rych nie dokonano wyborów z tych 
czy innych względów w terminach po» 
przednich, dołączyć dalej 17 gmin pod 
niesionych do rzędu miast. W rezulta- 
cie dałoby to sumę 348 miast. 

Ustawa samorządowa z 23 marca 
1933 r. przewiduje jako termin preklu 
zyjny dla rozpisania wyborów miej: 
skich dzień 13 lipca 1934 r. Ponieważ 
zaś ustawowy okres wyborczy trwa 
dni 30 w miastach do 10.000 mieszkań: 
ców, a dni 40 w miastach większych, 
przeto najdalej w sierpniu b. r. zakoń: 
czą się wybory do rad miejskich na ca 
lym terenie Rzeczypospolitej. W ostat: 
nim terminie stanie do kampanji wyż 
borczej około 20 miast z Warszawą, 
Lwowem i Wilnem na czele. 

Tem samem zostanie zakończony no 
wy ważny etap realizacji ustawy Samo 
rządowej. Poprzedniemi etapami były 
— jak wiadomo — wybory do rad gro 
madzkich i gminnych w  wojewódz: 
twach, które już mają zorganizowana 
gminę zbiorową, i wybory do rad miej 
skich w województwach zach. i poł. 

Dalszemi etapami wprowadzania w 
życie ustawy Samorządowej będzie: 
zorganizowanie gmin zbiorowych na 
terenie Pomorza, Poznańskiego i Ma: 


łopolski i ukonstytuowanie się w tych | 


województwach — po przeprowadzo» 
nych wyborach zarządów i rad 
gminnych i gromadzkich, a wreszcie 
— etap ostatni — wybory do powiato» 
wych związków samorządowych. Wes 
dług brzmienia ustawy wybory do rad 
powiatowych w województwach cen: 
tralnvch i wschodnich winny być za» 
rządzone do dnia 13 listopada 1934, 


w reszcie państwa do 13 marca 1935, 
względnie 13 marca 1936. 
W numerze 29%tym Dziennika 


Ustaw Rzeczypospolitej Polskiej uka» 
zało się już rozporządzenie min. spraw 
wewn. z 30 marca 1934 w sprawie regu 
laminu wyborczego do rad miejskich. 
Regulamin obecny wprowadza jednoli 
te przepisy na całym terenie państwa. 
Cechuje go znaczny liberalizm. Z góry 
zwraca się przeciw wszelkim próbom 
przesadnego rygoryzmu, które mogły» 
by stać się w ręku mniej bezstronnych 
komisyj instrumentem szykan. Rów» 
nocześnie zaś przeniknięty jest dążno» 
ścią, by zapewnić pełnię praw obywa» 
telskich wyborcom (spisy wyborców, 
prawo reklamacji itd.), a komisjom 
wyborczym nakazać skrupulatne i bez 
stronne spełnianie swych obowiąz» 
ków (wyznaczenie krótkich terminów 
dla załatwienia reklamacyj, zakaz łą: 
czenia kandydatury na radnego z godz 
nością przewodniczącego lub członka 
komisji wyborczej). 

Rząd spełnił swój obowiązek. Do: 
trzymał przewidziane ustawą terminy, 
względnie rozpisał wybory nawet 
wcześniej. Dał wyborcom regulamin, 
zapewniający pełną swobodę spełnie» 
nia obywatelskiego obowiązku. Re- 
szta zależy od społeczeństwa. Ono zaz 


decyduje o tem, czy odnowienie nasze :' 


| 
dziane po ostatniem jego spotkaniu z 


Zdecydowane stanowisko Francji 
niespodzianką dla Rzeszy. 


Berlin, 20. IV. (PAT). Odpowiedź 
francuska na memorandum rozbrojez 
niowe Anglji jest w dalszym ciągu 
przedmiotem komentarzy prasy niez 
mieckiej. Z głosów prasy wynika, że 
naogół nie spodziewano się tak zdecy: 
dowanego stanowiska Francji. 

„Völkischer Beobachter“ zaznacza, 
iż widocznie Francja czuje się dość sil- 
na wobec postulatów angielskich, jeśli 
tak kategorycznie odrzuciła żądania 
rozbrojeniowe. 

„Germania“ pisze, iż nota francuska 
przekreśla ostatnie szanse powodzez 
nia rokowań dyplomatycznych. 

„Berliner Tageblatt“ przypomina 
oświadczenie Henedersona, wypowie% 


ministrem Barthou, iż musi dojść do 
zawarcia konwencji, choćby to miało 
się stać bez udziału pewnych moż 


carstw. Tłumaczy to żądanie Francji 
powrotu do Genewy. Francja liczy wiz 
docznie na poparcie Hendersona i 
zmierza do Stworzenia jednolitego 
frontu antyniemieckiego. 

Półoficjalna „Deutsche diploma- 
tischzpolitische Korrespondenz“ wyż 
wodzi, iż francuskie żądanie przeniez 
sienia obrad na forum genewskie ozna 
cza powrót do Wersalu, a dalej stoso- 
wanie podwójnych miar i odrzucenie 
równości praw dla Niemiec. Tego roz 
dzaju metody rokowań uniemożliwia: 
ją jakikolwiek postęp i czynią wszel- 
kie ustępstwa iluzorycznemi. Nota 
francuska, zdaniem korespondencji, ni 
weczy wszelkie pozytywne rezultaty, 
jakie osiągnięto w ostatnich rokowa: 
niach. Polityka europejska przedsta: 
wia rumowisko, kończy koresponden= 
cja. 


Czy zwołać prezydium konfer. rozbrojeniowe!? 


Londyn. 20. IV. (PAT). Wczoraj 
wiecz. odbyło się posiedzenie podkoż 
mitetu rozbroj. gabinetu bryt. poświę: 
na skutek 
Min. Sion t 


cone Sytuacji wytworzonej 
odpowiedzi francuskiej. 


| 


miesiąca posiedzenia prezydjum konf. 
Jak wiadomo, zadaniem prezydjum 
miało być przygotowanie poprawek 
| tekstu brytyjskiego projektu konwen: 
cji rozbroj, Po nocie francuskiej, ode 


w towarzystwie min. Edena i Stron: | rzucającej wogóle projekt brytyjski, 

ge'a odbył konferencję z przew. konf. | jako podstawę dyskusji, główny cel 

rozbroj. Hendersonem, na której we- | zwołania prezydjum konferencji został 

dług „Timesa“ zastanawiano się nad | przesunięty na płaszczyznę innych 
celowością odbycia przy końcu bież. prac. 

| m | 

a formacjami szturmowemi. 
Berlin. 20. IV. (PAT). Jedna z agen: | mieckiemi kołami wojskowemi a kie: 


cyj amerykańskich z powołaniem się 
na berlińskie koła polityczne 
pogłoski na temat niedawnej podróży 
kanclerza Hitlera na pancerniku 
„Deutschland“. Pogłoski te znalazły 
się również w dzienniku szwajcarskim 
„Baseler Nachrichten". Fakt, że Hitler 
odbył podróż w towarzystwie gen. 
Blomberga i admirała Raedera, nie zaś 
ze swymi przyjaciółmi politycznymi, 
wspomniane koła łączą z rzekomemi 
tarciami, jakie istnieć mają między nie 


podaje | 
` niemieckiej. 


rownictwem formacyj szturmowych w 
związku z przyszłą reorganizacją armji 
Podczas gdy szef sztabu 
szturmówek Roehm żąda, by kadramł 
przyszłej milicji były formacje sztur» 
mowe, koła wojskowe domagają się o: 
parcia rekrutacji na Reichswehrze. Hi» 
tler i Goering mają jakoby coraz bare 
dziej skłaniać się na stronę kół wojsko 
wych, W związku z tem między Hitle: 
rem i Roehmem miało dojść do napię: 
cła. 


Japonia ostrzega Lige Narodów. 


Warszawa. 20. IV. (t) Z Londynu 
donoszą: Wielkie wrażenie wywoła tu 
wiadomość, że japońskie minister- 
stwo spraw zagr. ogłosilo oficjalne o» 
strzeżenie pod adresem Ligi Narodów 
przed «mitowaniem pożyczki między» 
narodowej dla Chin, gdyby wpływy z 
tej pcżyczni miały być użyte przez 
Chiny na cele wojskowe. W tym wy: 
padku faponja wystąpiłaby z ostrą 
kontrakcją. 

Paryż. 20. IV. (PAT). Prasa paryska, 
omawiając wystąpienie rządu japoń: 
skiego, podkreśla,iż Japonja zamierza 
stosować swoiście pojętą doktrynę 
Monroe'go w stosunku do Chin. „Inz 


go samorządu miejskiego będzie miało 

charakter tylko formalny, czy też nadz 
; chodzące wybory rozpoczną nowy, le: 
pszy okres w życiu naszych miast i 
miasteczek. Ra. 


| 


trencigeant' zaznacza, iż polityka ta 
wymierzona jest właściwie przeciwko 
Stanom Zjednoczonym i przewiduje, 
iż może nastąpić starcie się dwóch do» 
ktryn Monro, amerykańskiej i azjaty» 
ckiej, co zmusi oba państwa do rozpo» 
częcia wyścigu zbrojeń. Byłby to dzia 
wny wstęp do konferencji morskiej, 
która zwołana została na r. 1936. 
Tokio. 20. IV. (PAT). Przedstawi= 
ciel min. zagr. stwierdził, że Japonja 
nie zamierza uchylać się od polityki 
drzwi otwartych i równych dla wszy» 
stkich narodów udogodnień, oraz na» 
ruszać istniejące traktaty. Japonja nie 
zamierza godzić w niepodległość Chin, 
ałe pragnie dobrobytu Chin. Jednakże 
dobrobyt ten musi być osiągnięty właz 
snemi siłami, a nie przy pomocy inter? 
wencji obcych państw lub też Ligi Na 


rodów, które mogłyby wywrzeć 
wpływ na eksploatację Chin. 
—© 


TELEGRAMY. 


ULICA IM. ADAMA MICKIEWICZA 
W STAMBULE. 


Stambuł. 20 IV. (PAT.) Wczoraj przy u» 
licy, gdzie stoi dom, w którym zmarł A» 
dam Mickiewicz, umieszczono tablicę z na: 
pisem ulica Adama Mickiewicza. 


"AFERA STAWISKIEGO. 


Subwencje państwowe dla prasy. 

Paryż. 20 IV. (PAT) Oświadczenie b. 
premjera Daladier złożone w komisji, ba: 
dającej aferę Stawiskiego, iż znaczna część 
prasy francuskiej korzysta z subwencyj 
państwowych, wywołało żywe poruszenie 
w całej prasie francuskiej. „Matin“ doma- 
ga się ogłoszenia nazwisk dziennikarzy, po» 
bierających subsydja z tajnych funduszów. 
Syndykat wielkich dzienników  regjonal: 
nych wystąpił do przewodniczącego komia 
sji z pismem, w którem ostro protestuje 
przeciwko zarzutom Daladier, twierdząc, 
że żaden uczciwy dziennik nie korzystał 
nigdy z tajnej szkatuły. 


WALKA Z BEZROBOCIEM 
WE FRANCJI. 


Paryż. 20 IV. (PAT.) Min. Sarraut, Fian: 
din, Marquet uzgodnili między sobą plan 
użycia funduszów ubezp. społ. na walkę z 
bezrobociem. Mają być podjęte wielkie ro- 
boty publiczne. 


NA ŚLADACH MORDERCÓW SYNA 
LINDBERGA. 


Paryż. 20 IV. (PAT.) Z Havru dcnoszą, 
iż od kilku dni przebywa tam w więzieniu 
międzynarodowy oszust Donally, posądzo» 
ny o udział w porwaniu synka płk. Linde 
berga. Donally ma być przewieziony do 
Ameryki. Przedtem badają go na miejscu 
dwaj specjalni wysłannicy policji newojore 
skiej. 

Z Nowego Jorku donoszą, iż w cstatniej 
chwili natrafiono 'na nowy ślad złoczyń» 
ców, którzy uprowadzili syna l.indberga. 
Ślady te wiodą do Bostonu. Między inne» 
mi znaleziono łańcuszek złoty, który nale» 
żał do dziecka, a kupiony został przez pe- 
wnego Amerykanina za sumę 50.000 dol. 


45 ROCZNICA URODZIN H!TLERA. 


Berlin. 20 IV. (PAT.) Z okazji 45 rocz: 
nicy urodzin kanclerza Hitlera, prezydent 
Hindenburg przesłał mu kwiaty wraz z de» 
peszą gratulacyjna. Również min. Reichs» 
wehry gen. Blomberg wystosował do kan: 
cłerza Hitlera pismo gratulacyjne w imie- 
niu armji niemieckiej. Gen. Blomberg o- 
świadczył w liście, iż armja niemiecka wier- 
na swym tradycjom z czasów wojny świa- 
towej przyjęła spuściznę pułku, w którego 
szeregach obecny kanclerz walczył o przy: 
szłość Niemiec. Minister wydał za1ządze» 
nie, aby koszary, w których kanclerz Hit» 
ler, jako ochotnik otrzymał pierwsze prze: 
szkolenie, nazywały się koszarami Adolfa 


Hitlera. 


OŻYWIENIE ELEMENTÓW ANTYSO= 
WIECKICH NA WSI. 


Moskwa. 20 IV. (PAT.) W związku z 
rozpoczętą wiosenną kampanją agrarną, da: 
ło się zauważyć ożywienie wśród elemen: 
tów antysowieckich na wsi, które dają wy: 
raz swym protestom w wystąpieniach prze: 
ciwko patrolom konsomolców. Ostatnio w 
wielu miejscowościach zaszły wypadki cięż: 


kiego pobicia członków patroli przez 
członków kolektywów. 


mam 
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GAZETA LWOWSKA nr. 99 z dnia 21 kwietnia 1934. 


0 propagandę 
przeciwsocjalistyczną. 


W Nr. 102:im „Słowa“ wileńskiego uka- 
zał się interesujący artykuł St. Wańkowi: 
cza: „O potrzebie przeciwdziałania robo»: 
cie socjalistycznej”. Autor wysuwa tezę, że 
socjalizm we wszystkich swych formach i 
nazwach doprowadził niejeden kraj na 
brzeg przepaści. niszcząc porządek społe» 
czny, sprowadzając upadek dobrobytu, 
strajki i krwawe zamieszki. Ciekawe wy: 
wody St. W. warte są omówienia. Socja: 
lizm, podobnie jak odra u dzieci lub zołzy 
u koni, jest chorobą młodzieńczego wieku 
i narody oraz jednostki mają tendencję do 
przebywania tej choroby. Śp. Józef Mont- 
wiłł zwykł był mawiać: „Kto w młodości 
nie był socjalistą, ten nie człowiek, ale lto 
nim pozostał, to głupicc'. Podobnie wyra: 
ził się — zdaje mi się — Szujski: „Kto za 
młodu nie był socjalistą, ten na starość bę: 
dzie szują'. Jest w tem dużo prawdy. W 
parze z młodością idzie bezkrytyczne u: 
czucie, które w socjalizmie widzi ideał spra 
wiedliwości i liberalizmu, lecz późniejsza 
dojrzałość zmusza do  porzucania teoryj, 
niezgodnych z realnem życiem i  nacirą 
ludzka. W pierwszym wypadku kieruje 
człowiekiem wiara i uczucie, czyniąc go 
zdolnym do największych ofiar i poświę: 
ceń, w drugim — rozum, zmysł krytyczny. 
Lecz wielu ludzi trzeźwo myślących upra: 
wia socjalizm dla interesu, jako fach do 
zdobycia pozycji. Niebezpieczny to gatu- 
nek ludzi; znaja oni wszelkie sposoby gra» 
nia na uczuciach młodzieży lub instynk: 
tach ludzi o małej kulturze moralnej i in: 
telektualnej. Gra szajki morderców i gra: 
bieżców spekuluje na głupocie i naiwności 
mas, mówi o sprawiedliwym podziale dóbr, 
wymagania pracy uważa za krzywdę i wyż 
zysk, nie przebiera w złośliwej krytyce 
wszystkiego, lecz gdy sama dojdzie do 
władzy, wówczas kpi z liberalizmu i dusi 
w zarodku wszelką swobodę myśli, wszelki 
pozór krytyki swych czynów, nie mówiąc 
już o cieniu najmniejszego sprzeciwu. So: 
cjalizm jest raczej wiarą niż nauką, dlatego 
koryfeusze socjalizmu (czytaj bolszewizmu) 
starają się nawracać młodzież, nie mającą 
wyraźnych podstaw naukowych, prowadząc 
intenzywną propagandę, hipnotyzując grom 
kim frazesem i grając na najnizszvch ins: 
tynktach człowieka. A kto przeciwdziała 
racjonalnie tej propagandzie? Czy sądy 
wyrokujące? Któż uświadamia młodzież, 
że właśnie wodzowie socjalizmu ciągną z 
rzesz robotniczych korzyści, że nic nie dają 
„towarzyszom“ ze swej kieszeni, a na ich 
plecach wyjeżdżają na dobre posady. Mło: 
dzież uważa za swój obowiązek i punkt 
honoru studjować Marxa. Inteligencja jest 
siewcą socjalizmu, a wiarę w ideę czerpie 
podczas studjów. „By uchronić młodzież 
od jadu socjalizmu, musiałaby ona znaleźć 
antydotum w postaci specjalnych wykła: 
dów przez profesorów, traktujących o błę: 
dach i skutkach marksizmu. Takie wykłady 
winne być obowiązujące na wszystkich fa: 
kuitetach tak, jak jest obowiązującą nauka 
1eligji i moralności w szkołach niższych". 

Pogiąd p. St. W. iest słuszny. Wprowa: 
dzenie takich wykładów miałoby doniosłe 
znaczenie, zyskałoby na tem  społeczcń: 
stwo i państwo, jednak nie rozwiąże to 
kwestji. Propaganda przeciwsocjalistyczna 
nie mogłaby ograniczać się do wykladów 
na uniwersytetach. Objaćby winna w od: 
powiedni sposób wogóle kształcącą się 
młodzież, gdyż nietylko z uniwersytetów 
wychodza szeregi przyszłych siewców ił 
zwolenników socjalizmu. Nad poruszonem 


zagadnieniem nie należy przejść do pos 
rządku dziennego. War. 
pw- -nð 


Sport ı wychowanie Fizyczne 


Polacy w Nicei. W czwartym dniu 
konkursów hip. odbył się bieg zesp. o 
przech. nagrodę kaw. belg. 1) zespół 
włoski. Polacy na 4 miejscu. 

Polska przegrywa z Węgrami 6:10. 
W środę w Budapeszcie w meczu bok 
serskim o puhar śr.zeurop. zwyciężyły 
Wegry w stosunku 10.6. 

Ogólnopolski kongres kobiecy odz 
będzie się 28 i 29 b. m. w Warszawie 
pod wysokim protektoratem P. Marz 
szałka Piłsudskiego i pod hon. przew. 
Pani Prezydentowej Mościckiej i Pani 
Marszałkowej Piłsudskiej. 

Pływackie mistrzostwa Polski odbę» 
dą się w lipcu, prawdopodobnie na Ślą 
sku, w Wiśle. 

Pinecki mistrzem Europy. W Bruk» 
seli w spotkaniu pomiędzy Leonem Pi 
neckim i Constant le Marin w walce 
amerykańskiej o mistrzostwo Europy, 
zwyciężył po 32 min. Polak. 


O _K. AE 
"Temperatura we Lwowie wynosiła 
dziś o godz. 7 rano +-17.0, ciśn. bar. 
731.80, o godz. 13 temp. + 23.6, ciśn. 
bar. 729.67. Wczoraj wieczorem o g. 
2l-ej temp. -+ 17.0, ciśn. bar. 731.80. 
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KALENDARZYK TEGOROCZNYCH WYCIECZEK MORSKICH 


GDYNIA-AMERYKA 


LINJI 


Maj 19 Kopenhaga, Sztokholm 


28 Leningrad 


A Czerwiec 6 Sztokholm - Visby 
| 13 Kopenhaga 
' 19 Sztokholm 


s> 


3 Islandja, Norwegja 
5 Kopenhaga 

11 Sztokholm 

20 Kopenhoga 

22 Angljo, Belgja 


26 Sztokholm 


2 Sztokhclm 
8 Kopenhaga 
23 Anglja, Belgja 


Ceny od 90 złotych 


| Główne biuro w Wdrszawie, 


Lipiec 


Sierpień 


ZYCZE 


Oddziały w Gdyni, Lwowie, 
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ECHA JUBILEUSZU POLSKIEGO 
TOWARZYSIWA FILOLOGICZ- 
CZNEGO. 


Z kocem lutego b. r. Zarząd Głów: 
ny i Koło Lwowskie Polskiego Towa- 
rzystwa Filologicznego urządziły w 
Uniwersytecie J. K. uroczysty obchód 
40-lecia rozwoju Tow. i 80ztej rocznicy 
urodzin założyciela P. T. F., prof. L. 
Ćwiklińskiego. W ślad za tem odbył 
się analogiczny obchód w Warszawie 
w tamtejszem Kole 23. III. b. r. z ode 
czytami profesorów Zielińskiego, Seli- 
gi i Winniczukównej oraz w Przemyż 
élu dnia 15. IV. z odczytami profeso- 
rów Gelitowskiego i Brandlera. Sędzi» 
wy jubilat, który w lipcu ub. r. prze» 
kroczył 80:kę, obchodził równocześnie 
diamentowe gody z nauką, 50-lecie 
dziekanatu i 40:lecie rektoratu w Unie 
wersytecie Lwowskim, otrzymał z tej 
okazji mnóstwo gratulacyj z różnych 
stron Polski i z zagranicy od Towa» 
rzystw naukowych, przyjaciół i u» 
czniów. Nadto liczne delegacje składa: 
ły mu w Poznaniu, skąd pochodzi 1 
gdzie po wojnie stale mieszka, życze: 
nia w imieniu towarzystw i organizas 
cyj. 


ZBIORY PROF. LEONA HR. PINIŃ: 
SKIEGO OFIAROWANE PAŃSTWU. 
Dyrckcja Zbiorów Państwowych w War: 

szawie komunikuje, ża wszystkie zbiory 

dzieł sztuki Leona hr. Pinińskiego, profe- 

sora UJK. we Lwowie, przeszły aktem da: 

rowizny na rzecz państwa polskief:o. 
Oprócz swego czasu założonej Fundacji 

Wawelskiej im. Leona Pinińskiego, zostały 

obecnie darowane wszystkie dzieła sztuki, 

znajdujące się we Lwowie przy ul. Matejki 

4, jak również obrazy, będące dotad w de» 

pozycie Muzeum Narodowego w Krako- 


wie. 

Ponadto wróciło na Wawel 46 okrazów 
starych mistrzów, które to obrazy w roku 
1932 wywiezione do Anglji pod zastaw, 
obecnie również aktem darowizny objęto. 


Giełda z dnia 20 kwietnia. 
LWÓW — GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Na Giełdzie obroty w życie po cenach 
w ramach dotychczasowych notowań. Na- 
ogół sytuacja bez zmiany. Tendencja utrzy= 
mana, usposobienie spokojne. 


LWÓW — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 


Usposobienie spokojne. Dolar poza Gieł: 
da zł. 572.282 


WARSZAWA GIEŁDA PIENIĘŻNA. 

Dewizy: Belgja 125.72, Holandja 358.60, 
Kopenhaga 121.45, Londyn 27.20, N. Jork 
czeki 5. 27 1/2, N. Jork kabel 528, Paryż 
3495, Praga 22, Szwajcarja 171.45, Sztok: 
holm 140.20, Włochy 45.05, Berlin 208.05. 
Papiery państwowe: 5 prc. poż. budowl. 
4390, 4 prc. poż. inwest. 111./5—111.50, 
ser. 114.50, 5 prc. poż. konwers. 64—64.25— 
64, 5 prc. poż. kolej. 57.75—57, 6 pre. poż. 
dolar. 75 1/2, 4 prc. poż. dolar. 53.35— 
53.45, 7 prc. poż. stabil. 58.75, drobne 59.13 
—59,25. Akcje: Bank Polski 82. Dolar w 
obrocie prywatnym w Warszawie 5.26 1/2. 


s 26 Ryga, Tallinn, Helsingtors 


ul. Marszałkowska 116 


Krakowie i Rzeszowie. 


BEZ PASZPORTÓW ZAGRANICZNYCH 


Wycląć I zachować! 
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Piątek 


Teodora W. 
Jutro: Fnzelma b. 


Wschód słońca 430 
Zachód s ”al8:42 


TEATR WIELKI. 
Piątek godz. 19.30 „Rejtan“, 
Sobota godz. 19.30 „Towariszcz". 
Niedziela godz. 15.30 „Gospoda pod bia» 
łym koniem*. — Godz. 19.30 „Rejtan“‘. 


Poniedziałek godz. 17 „Rejtan“ (zaku: 
pione przez gimn. Notre-Dame. 
TEATR ROZMAITOŚCI. 

Piątek godz. 19.30 „Fanny“, 

Sobota godz. 19.30 premjera „Karjera 


Lebreche'a"'. 
Niedziela godz. 15.30 „Fanny“. — Godz. 
19.30 „Karjera Gustawa Lebreche". 


Poniedziałek godz. 19.30 „Karjera Gu. 
stawa Lebreche“. 


KINOTEATRY: 


APOLLO: „Świat należy do ciebie“. 

ATLANTIC: „Eskimo”, 

CASINO: Greta Garbo jako „Królowa 
Krystyna". 

COLOSSEUM: „Dama z nocnego klubu“ 
i rewja. 

CHIMERA: „Noc miłości”. 

GRAŻYNA: „Prokurator Alicja Horn". 

KOPERNIK: „Sześć żon Henryka VIII". 

MARYSIENKA: „Demon złota” i rewja. 

MIRAŻ: „Pożegnanie z bronią". 

MUZA: „Don Kiszot". 

PALACE: „Pożar nad Wołga“. 

PAN: „Syn Indji“ 

PASAŻ: Ken Maynard i Billy Sullivan. 

RAJ: „Testament dra Mabuze", 

STYLOWY: „Za dwa pocałunki“, rewja 
„Same gwiazdy". 

SŁOŃCE: „Cudotwórca" oraz rewja. 

ŚWIT: „Świat bez mężczyzn”. 

UCIECHA: „Królowa Draga“ i rewja. 

WET 

— Teatr Wielki. Dzisiaj, w piątek, wspa» 
niały dramat historyczny K. Brończyka 
„Rejtan“ (Abon. 17) przyjęty entuzjasty- 
cznie na wczorajszej premjerze przez licze 
nic zebraną doborową publiczność z sze: 
rokich sfer intelektualncgo Lwowa. Prze» 
piękny wiersz, pełna dynamiki, słowa i 
akcji, wyrastająca do wyżyn najgłębszej 
symboliki treść, monumentalne dekoracje 
A. Pronaszki i znakomita gra wszystkich 
wykonawców poszczególnych ról, składają 
się na całość, wywierającą niezapomniane 
i potężne wrażenie. 

— Jutro, w sobotę, największy. przebój 
sezonu, kapitalna komedja J. Devala „Toe 
wariszcz". 

— Teatr Rozmaitości. Dzisiaj ostatnie 
przedstawienie czarującej komedii M. Pag- 
uola „Fanny” (Abon. 16). 

— W sobotę, dnia 21, odbędzie się pre- 
mjera świetnej komedji L. Verncuilla „Ka: 
rjera Gustawa Lebreche' (Abon. 18), gra- 
nej na wszystkich scenach europejskich z 
olbrzymiem powodzeniem. Żywa i barwna 
akcja, osnuta na tle nicbywałej karjery 
sprytnego roznosiciela gazet, rozgrywa się 
w środowisku wielkiej finansjery, odkry» 
wając kulisy tych machinacyj, które osta: 
tnio wstrząsnęły całym światem i dały o- 
braz niesłychanej zgnilizny moralnej i ety- 
cznej pewnych sfer. 

— Niedzielne popołudniówki. Teatr Wiel 
ki. W niedzielę o godz. 3.30 pop. gra Teatr 
Wielki wspaniałe widowisko muzyczne 
„Gospoda pod białym koniem“. — Teatr 
Rozmaitości. W niedzielę o godz. 3.50 pop. 
gra Teatr Rozmaitości znakomitą sztukę M. 
Pagnola „Fanny“. 


KOMUNIKATY. 


— Kino:rewja „Marysieńka“. Dziś, w 
piątek, wielka premjera nowej rewji „Ma» 


rysienka w kolorach" w wykonaniu pierw: 
szofżędnego zespołu rewjowego: Na ekra» 
nie film p. t. „Demoni złota" (Łódź pod: 
wodna U. 170). 

— Kino:rewja „Stylowy“ ul. Szaszkiewie 
cza 5 wystawia w dalszym ciągu iewję p.t. 
„Same gwiazdy“. Ponadto wyświetla ko» 
medję muzyczną p. t. „Za dwa pocalunki”. 


———— 
— Klub Towarzyski Rady Grodzkiej 
BBWR. we Lwowie zawiadamia Sdi 
członków, że w sobotę, 


dnia 21 bm. o 
godz. l9:tej pani dr. Br. Kempruljan wy: 
głosi odczyt p. t. „Kobieta w kulturze pol: 
skiej“. Wstęp wolny. 

— Tow. „Dante Alighieri" prosi swych 
członków i sympatyków Włoch o przyby: 
cie w sobotę, dnia 21 kwietnia, jako w dniu 
uroczystym Towarzystwa, a zarazem rocz: 
nicy „Natale di Roma' na zebranie o go» 
dzinie 19 w sali im. Kopernika (nowy 
gmach Uniwersytetu J. K.), na którem od: 
będzie się publiczny pokaz filmów wło: 
skich. 

— Z Tow. Przyj. Sztuk Pięknych. Otwar: 
tą w salach Muzeum Pizem. i Tow. wy: 
Stawa „Legjony w sztuce”, obejmująca 103 
wystawców i ponad 800 eksponatów jest 
bardzo silnie frekwentowaną. W związku z 
wystawą w niedzielę 22 bm. o godz. 12:ej 
w południe w sali reprezentacyjnej Muzea 
um przem. odbędzie się odczyt kustosza 
Muzeum p. H. Cieśli p. t. „Lwowscy arty» 
ścieplastycy w służbie lcgjonowej *. 

— Kult pieśni! Kto kocha pieśń polska, 
zwłaszcza żołniersko:legjonową, niecl. przy 
stąpi do l-go Chóru  Legjonistów, jako 
czynny członek śpiewajacy. Zarząd przyj: 
muje zgłoszenia we wtorki 1 piatki, w godz. 
19—21 w lokalu Zw. Legjon., ul. Zielona 
12, Parter, 1 drzwi na lewo. 

— Zbiórka na budowę kościoła OO. 
Kapucynów. Na podstawic zczwoienia Sta» 
rostwa Grodzkiego we Lwowie z dnia 23 
marca 19354 L. Bp. 4/58/R/34 odbędzie się 
22 kwietnia br. (w niedzielę) zbiorka uli- 
czna na budowę i urządzenie kościoła OO. 
Kapucynów we Lwowie. OO. Kapucyni u: 
ając w skuteczność tego prawie jedynego 
środka, który przyczynić się może do rych: 
łego dokończenia zbożnego dzieła, polecają 
się gorąco ofiarności społeczeństwa lwow» 
skiego. 


KRUNIKA MIEJSKA. 


Otwarcie wystawy obrazów i drze: 
worytów Al. Laszenki odbyło się 
wczoraj w salach reprezentacyjnych 
hotelu Europejskiego. Wystawa trwać 
będzie do 6 maja b. r. 

Zebranie obywatelskie w ratuszu. 
W związku z wielką akcją podjętą 
przez Ligę Morską i Kolonjalną na 
rzecz powiększenia polskiej floty wos 
jennej, odbędzie się w niedzielę 22 b. 
m. o godz. ll:tej wielkie zebranie obya 
watelskie w ratuszu dla omówienia 
spraw, związanych ze zbiórką na fun: 
dusz obrony morskiej. Zarząd lw. okr. 
i oddz. Ligi Mor. i Kol. apeluje do 
wszystkich mieszkańców miasta o ma» 
sowe wzięcie udziału w zgromadzeniu. 

Wystawa lwowskich pamiątek legjo» 
nowych. Sekcja kult.:ośw. Zw. Okr. 
Zw. Legjonistów Pol. we Lwowie przy 
stępuje do zorganizowania wystawy 
lwowskich pamiątek legjonowych, któ 
ra Stanie się zawiązkiem Muzeum Le» 
gjonowego we Lwowie. Wystawa zoz 
stanie otwarta w 20-tą rocznicę powsta 
nia Legionów Polskich i ich wieko» 
pomnego czynu. Związek Okr. zwraca 
się przeto do wszystkich legjonistów i 
zbieraczy, ażeby posiadane pamiątki 
legjonowe (rękopisy, fotografje, szkie 
ce, plany, obrazy, odezwy, rozkazy, 
odznaki, rzeżby, części umundurowa» 
nia itp.) nadsyłali na zamierzoną wy» 
stawę pod adresem: Muzeum Narodo 
we im. Króla Jana III. Lwów, Rynek 6. 
* 


LJ R 


Napad nożowca. Na przechodząceż 
go przez plac św. Jura Jana Zamoys 
skiego, napadł dzisiejszej nocy jakiś 
osobnik i zadał mu pchnięcie nożem 
w pierś. Rannego przewiozło Pogotoa 
wie do szpitala. 

Podrzutek. W bramie kamienicy 
przy ul. Potockiego 112 znaleziono 
dziś rano porzucone dziecko płci męa 
skiej, liczące 15 miesięcy. 

Oszust uliczny. Wczoraj aresztowa* 
no Mieczysława Kelkę, zamieszkałego 
przy ul. Szymonowiczów 16, za oszu: 
kańczą sprzedaż metalowych obrączek. 


Z KRAJU. 


P. Prezydent Rzplitej przyjął wczo» 
raj prezesa Urzędu Patentowego Czaj 
kowskiego, a następnie członków pal: 
skiej wyprawy naukowej na Szpice 
berg. Delegacja poinformowała P. Pre 
zydenta o przygotowaniach do naue 


Złoty deszcz. 


Rozdając w pierwszym dniu ciągnienia 
Loterii Państwowej drobniejsze upominki. 
fortuna zarezerwowała największe ze swych 
łask na dzień następny. To też cstatnio 
rozwarły się upusty rogu obfitości i połał 
się deszcz złoty na głowy szczęśliwców, na 
których kapryśna bogini raczyła rzucić swe 
łaskawe Spojrzenie. 

I — jak to zwykle bywa — spadać za- 
częły najprzód grube krople dżdżu. A więc: 
przedewszystkiem 300.000 złotych jadło w 
jednej z kolektur warszawskich. Jednak 
nabywcami szczęśliwego losu nr. 74.839 
byl mieszkańcy prowincji, mianowicie: p. 
T. N. z Drohobycza (pół losu), pani St. B. 
z Piotrkowa i p. C. R. z Olkusza (po 
ćwiartce). 


Nieco mniejsza, ale jeszcze potężna kro: 
pla. wartości 100.000 zł. spadła również w 
Warszawie na nr. 75.359, Połowę wygranej 
zdobyikp. A T = Brześcia” n.48.* jedna 
cwiarikę woźny pewnej instytucji, p. O., 
druga zaś ćwiartkę — mieszkaniec S:amo» 
tul w Poznańskiem. 


Dwie wygrane po 50000 zł. podzieliła 
Fortuna pomiędzy Warszawę (nr. 141.365) 
i Ślask (nr. 154.468). Znany „szczęściarz”, 
właściciel cukierni przy ul. Miedziancj. na 
którego los padła już w jednej z poprze: 
dnich laterji wygrana 300.000 złotych, jest 
właścicielem jednej z ćwiartek. Drugą na» 
byla panna D., biuralistka, trzecią — den: 
tysta p. Ł., czwartą — p. L., kupiec z Że» 
laznej. Na Śląsku 50.000 zł. podziclą po: 
między siebie pp. A. H. z Siemianowic. L. 
B urzędnik skarbowy = Rybnika, pani F. 
B. z Katowic i p. M. K. z Leonowic. 

Tak więc grube krople wspomnianego zło 
tego deszczu wyniosły razem pół miljona 
złotych. Po nich sypnęły się złowistą lawą 
drobniejsze krople, ale i wśród nich zna: 
łazly się niektóre większego kalibru, war: 
tości dwudziestu, piętnastu, dziesięciu, pię: 
ciu itd. tysięcy złotych. A w ciągu oby» 
dwu dni ciągnienia na przeszło sześć ty» 
siecy wygranych padło ogółem zgórą 2 
miliony złotych. 


kowj wyprawy na polarną ziemię To» 
rella. 

Protektorat honorowy nad zbiórką 
Daru Narodowego 3-go Maja dla To» 
warzystwa Szkoły Ludowej objął Pan 
Marszałek Polski Józef Piłsudski. 

Parcelacja i akcja scaleniowa w Pol- 
sce. W związku z ostatniem posiedze» 
niem Komitetu Ekonomicznego Mini» 
strów, Min. rolnictwa Nakonieczni» 
kaw=Klukowski oświadczył w wywiaż 
dzie, że prace parcelacyjne w Polsce 
prowadzone będa w okresie 5-letnim 
na obszarze 625.000 hektarów, zaś pro 
gram akcji scaleniowej obejmuje oko» 


NAJGUSTOWNIEJ dobiera KRAWAT 
RECORD CRAVATES 
jedynie specjalny magazyn krawatów. 
Lwów, Akademicka 7 (gmach Sprechera). 


Warszawa, ulica Marszałkowska | 137 
Kraków, ul. Fiorjańska 35. 1414 


GAZETA LWOWSKA nr. 99 z dnia 21 kwietnia 1934. 


Targi Wschodnie odbędą się od 1—16 września. 


Tegoroczne Targi Wschodnie odbę 
dą się od 1—16 września b. r. Całą 
kampanję organizacyjną przeprowadzi 
Izba przem.-handi. we Lwowie, Wczo 
raj na placu Targów Wschodnich odz 


była się pierwsza komisja w związku , 


z koniecznością remontu niektórych 
budynków. Pałac Sztuki będzie odrez 
montowany w większych rozmiarach. 

Jedno skrzydło w pawilonie central- 


| 
| 
| 


nym (obok Radjostacji) zostanie roze: 
brane ze względów bezpieczestwa. — 
Rozpoczęto też większy remont buz 
dynku restauracji Alhambra. Restaura 
cje na terenie Targów Wschodnich bę 
dą otwarte od 1 maja. Atrakcją tegoro 
cznych Targów Wschodnich będzie m. 
in. wystawa lnu, drzewa i wystawa by 
dła czerwonego. 
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ło 400.000 gospodarstw na łącznym 
obszarze 2,300.000 hektarów. 

W pałacu wilanowskim odbyło się 
wczoraj w obecności premjera Jędrze* 
jewicza otwarcie nowej galerji obra- 
zów i szeregu dalszych sal pałacu. 

Pogrzeb $. p. Rueckerów. Wczoraj 
po nabożestwie żałobnem w kościele 
$w. Karola Bormeusza odbył się po» 
grzeb ś. p. małżonków Rueckerów, 
zmarłych onegdaj tragiczną Śmiercią w 
katastrofie samochodowej pod Rado» 
miem. W pogrzebie wziął udział minła 
ster Beck, minister Wacław  Jędrzeje: 
wicz, wyżsi urzędnicy M. S. Z., przede 
stawiciele prasy itd. 

Sesja międzynarodowej rady łowiec 
kiej została otwarta w Warszawie w 
dniu wczorajszym. W imieniu Rządu 
polskiego powitał zjazd minister rolni 
ctwa Nakoniecznikom:Klukowski. Na 
otwarciu obecni byli: premjer Jędrze» 
jewicz, przedstawiciele Korpusu dyplo 
matycznego, władz itd. 

15:lecie wyzwolenia Wilna. W dniu 
wcozrajszym rozpoczęły się uroczysto 
ści związane z obchodem 15-lecia wyż 
zwolenia Wilna. Obchód rozpoczął się 
otwarciem wystawy pod tytułem 
„Obrazy z Zułowa”, zorganizowanej 
przez Związek Strzelecki. 


ZE ŚWIATA. 


Polsko:brytyjskie rokowania węglo= 
we zostały ze względu na różnicę po» 
glądów obu stron i związaną z tem 
Konieczność odniesienia się przez obie 
delegacje do swych mocodawców, 
przerwane. Następne posiedzenie dele 
gacyj odbędzie się prawdopodobnie 
w maju b. r. 

Echa nieudanego zamachu stanu w 
Rumunji. Śledztwo, prowadzone w 
sprawie wykrytego niedawno zamiez 
rzonego zamachu stanu wykazało, że 
spisek na czele którego stał ppułk Pre 
cup miał na celu obalenie rządu i wpro 
wadzenie dyktatury pod  kierownie 
ctwem króla. Proces rozpocznie się 
dziś w Bukareszcie. Przed sądem sta: 
nic 7 oficerów i 5 osób cywilnych. 

Trocki nic opuścił jeszcze Francji. 
Wbrew doniesieniom pism, Trocki nie 


cpuścił dotychczas swej willi w Bar» 
busson pod Paryżem. Ma on pozostać 
jeszcze we Francji około 20 dni. Wed: 
ług pogłosek Trocki ma się osiedlić w 
Hiszpanji lub Ameryce. 

Samolot:olbrzym. Sowiecki centrale 
ny instytut aerodynamiczny skonstruo 
wał samolot:olbrzym „Maksym Gor» 
kij“. Rozpiętość skrzydeł wynosi 64 
m., długość apartu 35 m. szybkość 240 
km. na godzinę. Samolot zabrać może 
20 ludzi załogi, laboratorjum filmowe, 
radjostację itp. Samolot służyć będzie 
celom agitacyjnym. 


Konferencja w sprawie eksportu nie 
mieckiego. W Hamburgu rozpoczęła 
Się wczoraj konferencja przedstawicie: 
li władz, oraz wielkiego przemysłu i 
handlu, która ma ustalić wytyczne a» 
kcji, zmierzającej do zdobycia rynków 
zagranicznych dla towarów  niemiece 
kich. 

Zabroniona manifestacja. Prefekt 
policji paryskiej zabronił urządzenia 
w dniu 20 b. m. manifestacji socjali» 
stów i komunistów przed ratuszem, 
która miała się odbyć na znak solidar- 
ności z urzędnikami, wobec których 
rząd zastosował represje za organizo» 
wanie akcji protestacyjnej przeciwko 
obniżce poborów. 

Japoński samochód pancerny, eskor 
tujący transport wojskowy, najechał 
na minę dynamitową, założoną przez 
bandytów w pobliżu Hang:Ho=-Tse. 
Samochód uległ całkowitemu zniszcze: 
niu, a jadący w nim żołnierze, odnieśli 
ciężkie obrażenia, 


B. premier litewski Waldemaras zo» 
stał pociągnięty do odpowiedzialności 
sądowej za artykuł, ogłoszony w 
„[aunas Balsas“, w którym ostro skry 
tykował wewnętrzną i zagraniczną po» 
litykę rządu litewskiego. 

Delegacja bułgarska w Berlinie. Pre 
mjer bułgarski  Muszanow wraz z 
członkami delegacji bułgarskiej przy: 
był wczoraj do Berlina, gdzie przyjęty 
został przez prezydenta Hindenburga 
i kanclerza Hitlera. 

Najstarszy pilot. Szef sztabu głów» 
nego Marszałek Badoglio, liczący 63 


; śmiertelnie rannych, 
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Program radjowy. 
Piątek, 20 kwietnia. 

Lwów. G. 16.35: Koncert metropol. chó: 
ru prawosławnego. 17.15: Płyty. 17.30: Ode 
czyt. 17.50: „Zarys nowego ustroju szkol: 
nictwa zawodowego” wygł. p. wiz. St. 
Skrzywan. 18.10: Płyty. 18.53: „Krytyka i 
opinja* wygł. p. A. Castello. 19.15: Nauka 
stenografji. 19.25: Feljeton aktualny. 19.40: 
Wiad. sport. 19.47: Dziennik wieczorny. 
20.02: Pogadankę muzyczną wygł. prof. dr. 
Zdz. Jachimecki. 20.15: Koncert symfonie 
czny z Filharmonji Warsz. 22.40—23.30: 
Muzyka taneczna. 


Sobota, 21 kwietnia. 


Lwów. Godz. 7—8: Audycja poranna. 
11.40: Przegląd prasy. 11.57: Sygnał czasu. 
12.05: Koncert lekki. 12.55: Dziennik połu: 
dniowy. 15.10: Wiad. gosp. 15.20: Audycja 
strzelecka. 15.35: Chwilka Ligi Morsk. i 
Kolon. 15.40: Audycja dla chorych. 16.20: 
Lekcja francuskiego. 16.35: Pieśni w wyk. 
H. Azarewicz. 16.50: Recital organowy w 
wyk. F. Nowowiejskiego. 17.15: Płyty. 
17.30: Odczyt z cyklu maturalnego. 17 50: 
Reportaż. 18.10: Płyty. 18.53: „Wydawnie 
ctwa pedagogiczne“. 19.25: Recytacje poe: 
zyj „Pieśni o Warszawie'. 19.40: Wiadom. 
sport. 19.50: Koncert muzyki polskiej w 
wyk. orkiestry symfon. P. R. 20.57—24: 
Trans. z Medjolanu z teatru „La Scala“. 
Opera „Traviata“ G. Verdiego. W lilzej 
przerwie trans. z Warszawy. Roman Zrę: 
bowicz wygł. feljeton muzyczny „Czy 
George Sand kochała Chopina“, 


lata, dokonał na lotnisku Centocello 
szeregu ćwiczeń lotniczych, wymaga» 
nych przez regulamin i uzyskał dy> 
plom pilota. 

Walki między cyganami. W pobliżu 
Burg Kreuzenstein nad Dunajem, roze 
grała się wczoraj krwawa walka rewol 
werowa między dwoma wrogiemi ro» 
dzinami cygańskiemi. Oddano do sie: 
bie kilkadziesiąt strzałów  rewolwero» 
wych. Jeden cygan został zabity, 2 
a kilkudziesięciu 
uczestników walki odniosło lekkie ras 
ny. Żandarmerja rozpędziła walczą: 


| cych, którzy schronili się do okolicz: 
! nych lasów. 


Rozbudowa lotnictwa niemieckiego. 
Dnia 18 b. m. ukazało się nowe rozpo: 
rządzenie o rozbudowie zarządu lotniz 
ctwa niemieckiego. W myśl rozporzą: 
dzenia, na czele zarządu stoi minister 
lotnictwa Goering a podlega mu bezz 


| pośrednio l6 urzędów lotniczych, usta 
| nowionych w Berlinie, w Kilonji, Ko: 


lonji, Królewcu, Magdeburgu, Mona: 
chjum, Muensterze, Norymberdze, 
Szczecinie, Sztutgarcie i Wejmarze. 


p 
LISY pelerynki, kurtki futrzane naj- 
y gustowniej wykonane poleca- 
wykonuje Magazyn Pracownia Futer 


Senatorska „, 118 
Tal. 69-36. 1860) 


| KAROL SCHURER 


W. J. LOCKE. 51 


DROGA DO SZCZĘŚCIA. 


Przekład autoryzowany z angielskiego. 
(Ciąg dalszy.) 


— Tyś Ellen — odparł jakby pytająco. 

— Ellen, Ellen. Chyba nie myślałeś, że Jane? 

Zaprowadziła go przez 
lutkiej bawialki. 

— Nie. Naturalnie. Jane umarła trzy lata temu, 
Ciebie nie widziałam od dzieciństwa. 

Zmierzyła go od stóp do głów. 

— Prawdziwy pan. 

— No chyba. Jak tam matka? 


Odpowiedziała wzdychając. Chora przeżyła noc 
T Spi. 


wąski korytarz do ma: 


— Postanowiła, że nie umrze, dopóki cię nie zo: 
baczy. Zawsze była taka twarda. I nie umarła. Posta» 
wila na Swojem. Dopóki nie przyszła od ciebie depe: 
sza. myślałam, że nie przyjedziesz. 

Spojrzał na nią badawczo. 

— Dlaczegobym nie miał przyjechać? Od po» 
wrotu nieraz ją odwiedzałem. Jeżeli mi się dobrze 
wiedzie, to nie powód, żebyś mi wyrzucała nieoboz 
wiazkowość wobec matki. 

— Nie chcę się z tobą kłócić — rzekła jękliwie. 
— Wiem, żeś ją odwiedzał i przysyłał trochę grosza. 
Biedna, błogosławi cię za dobroć.. — Urwała. — 
Ale pewniebyś zjadł śniadanie? 

— I umyłbym się. 

— Czy jaśnie pan każe sobie podać do pokoju 
gorącej wody, czy umyje się po dawnemu przy zle: 
wie? 


— Przy zlewie. Nie chcę ci robić kłopotu. 


Triona poszedł za siostrą i umył się przy zlewie 
kawałkiem żółtego mydła, a wytarł ordynarnym rę: 
cznikiem, wiszącym obok na sznurze, poczem wszedł 
do czystej kuchni, wytapetowanej lichemi repro- 
dukcjami i wyblakłemi fotografjami pomarłych Brig- 
gsów. Ellen smażyła dła niego jajka i wędzonkę. Jego 
gotowość w dostosowaniu się do zwyczajów domo» 
wych trochę ją udobruchała. Nawet zdjął kurtkę. 
Matka była tak dumna z wielkiego syna, że Ellen 
spodziewała się, że zobaczy nieznośnego, aroganckie» 
go parwenjusza. Mieszkała w Sunderlandzie z mę» 
żem, majstrem ślusarskim i dziećmi i odwiedzała 

tatkę raz na rok, tak, że z bratem nie zjechała się 
poprzednio ani razu. Teraz przyjechała na nagłe we» 
zwanie córki sąsiada, która pełniła przy Briggsowej 
obowiązki opiekunki i posługaczki. Nie widziała się 
z bratem od szesnastu lat i wogóle niewiele się nim 
interesowała. Pamiętała go jako łobuza, który albo 
płatał figle, albo „leniuchował* nad książkami i jako 
kobieta praktyczna miała mu za złe i jedno i drugie. 
Później on przepadł gdzieś zagranicą, a ona powodo: 
wana „głupotą“ („młoda byłam, głupia”) zaprzęgła 
Się w ciężkie jarzmo małżeństwa i macierzyństwa. 
Ponieważ sama miała „psie życie“, było jej absolut» 
nie wszystko jedno, czy brat żyje, czy umarł, czy jest 
szczęśliwy czy nie. I nagle zjawił się, żywy i szczę» 
śliwy, i zaimponował jej pewnością siebie, nie mającą 
nic wspólnego z parwenjuszowską fanfaronadą. Ale 
pomimo wszystko patrzyła na niego pogardliwie, 
nawet gdy usiadł przy kuchennym stole i zajadając 
z apetytem jajka i wędzonkę, chwalił jej kunszt kuli» 
narny. 

— Czego nie rozumiem — rzekła, stając z drugie» 


go końca stołu — to tego, dlaczego wzgardziłeś na» 
szem nazwiskiem. 


— To trudno wytłumaczyć — odparł. — Wi» 
dzisz. napisałem książkę, Czyś ją czytała? 

Skrzywiła się pogardliwie. 

— Czy to ja mam na książkę? A mąż, a siedmio» 
ro dzieci? Gdziebym zaś leniuchowała! Ale widzia: 
łam twoją książkę. Matka ma ją przy łóżku na stoli» 
ku — obłożoną porządnie papierem. A jakże. 

— Musisz przeczytać — odparł Triona z ulgą. — 
Wtedy zrozumiesz, dlaczego zmieniłem nazwisko. 
Roześmiał się z jej miny. — Nie popełniłem żadnego 
kryminału i nie ukrywam się przed policją. 

— Pewnie zagraniczne nazwisko przynosi więcej 
pieniędzy — rzekła po swojemu praktycznie. 

— Właśnie. 

— Ludzie są głupi. 

Potwierdził wesoło i skierował kłopotliwą roz» 
mowę na sprawy domowe. 

Po śniadaniu zapalił papierosa i patrząc na jej 
zniszczone ręce, sprzątające ze stołu, wskrzeszał 
w wyobraźni wspomnienia dziecinnych lat. W tem 
samem  drewnianem krześle z poręczami, choć nie 
w tej samej kuchni, siadywał ojciec z fajką w ustach, 
podczas, gdy kobiety krzątały się koło gospodar» 
stwa. Wszystko to było takie znane, a takie już dale» 
kie, Między tamtą przeszłością i teraźniejszością roz» 
ciągało się całe życie — poprostu całe życie — ro» 
mantyczne, szerokie i bujne. Nawprost na ścianie 
wisiała kolorowa pamiętna reprodukcja. wycięta 
z jakiegoś gwiazdkowego numeru i przedstawiająca 
młodego Raleigha w rozmowie z marynarzem, które: 
go wziął za kapelana. Długie ramię tego ostatniego 
wskazujące na morze, działało na wrażliwego Janka 
Briggsa, jak symboliczny wyraz. W/yruszył w świat, 
przeżył dziwne przygody i wrócił do obrazka. Teraz 
miał uczucie, że mu się to wszystko tylko Śniło, że 
dawne życie trwa w dalszym ciągu. 


(C. d. n.) 
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GAZETA LWOWSKA nr. 99 z dnia 21 kwietnia 1934. 


Szczepienie ochronne przeciw ospie. 


Doroczne przymusowe szczepienie 
ochronne przeciw ospie odbywać się 
będzie w czasie od 21 kwietnia do 16 
czerwca 1934 r. włącznie, codziennie z 
wyjątkiem niedziel i świąt od godz. 
17 (5 popołudniu). Wykonają je leka» 
rze miejscy bezpłatnie w następują: 
cych lokalach: Dzielniaca I. dr. Kaspa 
rek, w szkole im. Konopnickiej, ul. 
Zielona 10, we filji szkoły im św. Zofji 
na Persenkówce w wyznaczonych 
dniach. Dzielnica IJI. dr. Schenker w 
szkole św. Anny, ul. św. Anny 2. Dziel 
nica III. dr. Królikiewicz w szkole im. 
Reja, pl. Misjonarski, wejście od ul. 
Pełtewnej. Dzielnica IV. dr. Dżułyń: 
ski, w szkole im. Zimorowicza, ul. Ły: 
czakowska 171 i w szkole im. św. Mie 
kołaja na Pasiekach Łyczakowskich w 
oznaczonych dniach. Dzielnica V. dr. 
Chwalibogowski w szkole im. Mickie- 
wicza ul. Rutowskiego 15. Dzielnica 
VI. dr. Wernicki, w szkole im. św. Ma 
rji Magdaleny, ul. Sapiehy 11. Dzielni 
ca VII. dr. Spett, w budynku miejskim 
przy ul. Gródeckiej 92, w poniedział: 
ki, środy, czwartki i soboty, — w szko 
le powszechnej w Sygniówce w piątki 
oraz w szkole powszechnej w Lewan» 
wódce we wtorki. Dzielnica VIII. dr. 
Ćwikliński, w budynku Miejskiego 
Ośrodka Zdrowia i Opieki Społecznej, 
LwówsZamarstynów, ul. Lwowska 68. 
Dzielnica IX. dr. Smerek, wPoradni 
Tow. Opieki nad Młodzieżą przy ul. 
Żółkiewskiej 159 w poniedziałki, Śro 
dy i soboty godz. 10—11 przed połud: 
niem i w budynku T. S. L. w Zniesież 
niu we wtorki, czwartki i piątki od g. 
17 (5 popoł.). Dr. Damm szczepić bę: 
dzie w szkole im. Reja przy pl. Misjoz 
narskim, wejście od ul. Pełtewnej, co= 
dziennie od godz. 10—11 przed połud. 
1 W r. 19354 podlegają obowiązkowi 
szczepienia względnie rewakcynacji: 
1) dzieci w pierwszym roku życia t.j]. 
urodzone w czasie od 15 lutego 1933 
do 14 lutego 1934 włącznie, następnie 
2) wszystkie dzieci w 7 (siódmym) roz 
ku życia t.j. urodzone w czasie od 1 
stycznia 1927 do 31 grudnia 1927 włą: 
cznie, dalej 3) wszystkie dzieci obowią 
zane do szczepienia wzgl. rewakcynaż 
cji w r. 1935, których nie szczepiono i 


wszystkie osoby, które wskutek jakich 
kolwiek przyczyn dotychczas nie 
szczepiono i nie rewakcjonowano w 
poprzednich latach, wreszcie te dzieci i 
osoby, które się dobrowolnie zgłoszą 
do szczepienia lub rewakcynacji. 


Od przymusowego szczepienia 0+7 
chronnego przeciw ospie są zwolnio= 
ne: l) osoby, którym w ciągu ostatz 
nich 5 (pięciu) lat była zaszczepiona 
ospa ochronna z wynikiem dodatnim, 
2) osoby, które w ciągu ostatnich 5 
(pięciu) lat przebyły naturalną ospę, 
3) osoby z mieszkań, w których w tere 
minie szczepiennym panują choroby 
zakażne, z wyjątkiem ospy jak n. p. ró 
ża, płonica itp. 4) osoby obłożnie cho» 
re, które z tego powodu na punkt 
Szczepienia stawić się niemogły. 5) oso 
by, dla których szczepienie w danym 
terminie byłoby według opinji lekarza 
urzędowego bezwzględnie szkodliwe 
dla zdrowia, 6) osoby, które na swój 
koszt zaszczepiły się przeciw spie u 
uekarza prywatnego. 


Wszystkie te osoby, są obowiązane 
przed upływem terminu szczepienia 
przedstawić pisemne dowody, zwalnia 
jące je od przymusowego Szczepienia, 
względnie świadectwo lekarskie. 


Osoby, które nie zgłoszą się w tere 
minie do szczepienia wzgl. rewakcyna 
cji bez podania przyczyny uzasadnia: 
jącej ich nieobecność, będą szczepione 
przez lekarza urzędowego na koszt 
własny i niezależnie od tego podlegają 
skutkom przewidzianym w ustawie. 


Z wydawnictw. 


Lw. Wiadomości Muzyczne i Litera: 
ckie za kwiecień 1934 podają: Sylweta 
ki pisarzy lwowskich, Bukowski: 
„Przedmieście“ i populizm francuski, 
Hausman: Jeszcze w sprawie pielęgno= 
wania analfabetyzmu muzycznego w 
szkołach, Balk: Tyberjusz (wiersz). 
Recenzje teatralne, literackie i muzyć 
czne, portrety literatów i muzyków os 
raz bogata kronika uzupełniają całość 
numeru. 


ża 

nie  rewakcjonowano w r. 1933, 4) 
p 

H Km. 426/34. Obwieszczenie. Komornik 

Ogłoszenia urzedowe. Sądu Grodzkiego w Sokalu, urzędujący w 

Sokalu, przy ul. Kościuszki 85c., na zasa: 

LICYTACJE. dzie art. 679 KPC. obwieszczą, że w dn. 29 

Km. 256/54. Obwieszczenie. Komornik | maja 1934 r. od godziny 10 rano w Sądzie 


Sądu Grodzkiego w Sokalu, urzędujący w 
Sokalu, przy ul. Kościuszki 85 c. na zasa» 
dzie art. 679 K.P.C. obwieszcza, że w dniu 
23 maja 1934 r. od godziny 10 rano w Są: 
dzie Grodzkim w Sokalu, sala rozpraw Nr. 
4 drzwi 20, odbędzie się sprzedaż z publis 
cznej licytacji nieruchomości miejskiej skła: 
dającej się z placu riezabudowanego, o+- 
znaczonego L. kat. 785/1 i 785/8 wraz z 
ogrodzeniem, położonej w Sokalu przy ul. 
Leszczyńskich, powiecie sokalskim, woje: 
wództwie lwowskie, zapisanej w księ: 
gach hipot. pod whl. 1 gminy kat. Sokal, 
obejmującej powierzchni 4 ar. 62 m kw., 
która stanowi własność Abrahama Izaaka 
2 im. Abgotta w 13/20 częściach, które o 
szacowane zostały: 1) 13/20 części gruntu 
ra zł. 4504.50, 2) 13/20 części przynależno= 
ściach nieruch. na zł. 12.10. Razem powyż: 
sza nieruchomość została oszacowana na 
sumę zł. 4516.60. Sprzedaż zaś rozpocznie 
się od wywołania tj. od kwoty zł. 2258.30. 
Licytant przystępujący de przetargu powi: 
nien złożyć rękojmię w gotowiźnie w kwo: 
cie zł, 451.66 albo w takich papierach war» 
tościowych, bądź  ksiażeczkach wkładko= 
wych, instytucji, w których wolno umiesz» 
czać fundusze małoletnich i że papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości 3/4 
części ceny giełdowej. Przy licytacji będą 
zachowane ustawowe warunki  licytacyjne, 
o ile dodatkowem publicznem obwieszcze»: 
niem nie będą podane lo wiadomości wa» 
runki odmienne; że prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i przysąe 
dzenia własności na rzecz nabywcy bez za: 
strzeżeń, jeżeli osoby te przed  rozpoczę* 
ciem przetargu przetargu nie złożą dowo» 
du, że wniosły powództwo o zwolnienie 
nieruchomości lub jej części od egzekucji 
i że uzyskały postanowienie właściwego 
Sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji; że 
w ciągu ostatnich 2:ch tygodni przed licy: 
tacją wolno oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od godziny 8:ej do ł8:ej, akta 
zaś 


postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie. 
Komornik Sądu Grodzkiego. 
Sokal, dnia 30 marca 1934 r. 2004/K 


Redaktor naczelny i wydawca: Aleksander W/areński. 
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Grodzkim w Sokalu, sala rozpraw Nr. 4 
drzwi 20, odbędzie się sprzedaż z publ: 
cznej licytacji nieruchomości wiejskiej skła: 
dającej się z 1067, 1585, 1586, 1587, 1588, 
1589 i 1590, położonej w Wołswinie, po» 
wiecie sokalskim, województwie lwow» 
skiem, zapisanej w księgach hipot. pod 
whl. 655 gminy katastr. Wołswin, ołtejmu: 
jącej powierzchni 4 ha 54 ar. 79 m kw., 
która stanowi własność Włodzimierza Iwa» 
nickiego. Powyższa nieruchomość zcstała 
oszacowana na sumę zł. 2333.62. Sprzedaz 
zaś rozpocznie się od wywołania tj. od 
kwoty zł. 1555.74. Licytant przystępujący 
do przetargu powinien złożyć rękoimię w 
gotowiźnie w kwocie zł. 233.36, albo w ta: 
kich papierach wartościowych, bądź ksią: 
żeczkach wkładkowych, instytucji, w któe 
rych wolno umieszczać fundusze małole: 
tnich i że papiery wartościowe przyjęte bę: 
dą w wartości 3/4 części ceny giełdowej. 


Komornik Sądu Grodzkiego. 
Sokal, dnia 30 marca 1934 r. 2003/K 
Km. 660/34. Edykt licytacyjny. Komornik 
Sądu Grodzkiego w Rudkach ogłasza, że 
na żądanie Dra Artura Bergnera i tow. od- 
będzie się dnia 18 lipca 1934 o godzinie 9 
przed poł. w Sądzie Grodzkim w Rudkach 
w biurze Nr. 4 licytacja realności obj. wht. 
1030 gminy Rudki, przy ulicy Sobieskiego 
pod Nr. 2 położonej. Na realności tej znaj: 
dują się dwa domy parterowe. jeden mu: 
rowany o 6 ubikacjach, drugi drewniany o 
3 ubikacjach. Wartość szacunkowa 28.143 
zł. Najniższa oferta 14.073 zł. Rękojmia 
2815 zł. 

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Rudki, dnia 18 kwietnia 1934. 2015/K 
III. Km. 7004/33. Strona zobowiązana 

Ozjasz Gottesman i Pepi Gottesman w Sta: 
nisławowie, Edykt licytacyjny oraz wezwa» 
nie do zgłoszenia wierzytelności. Na wnio: 
sek Filji Akcyjnego Banku hipotecznego w 
Stanisławowie strony egzekwującej odbę: 
dzie się dnia 25 maja 1934 r. o gedz. 8.30 
przedpoł. w sali posiedz. tut. Sądu Gr. w 


biurze Nr. 103 na zasadzie równocześnie 
zatwierdzonych warunków licytacja nastę: 
pujących realności: Ks. gr. Stanisławów. 
Whl. 722. Oznaczenie realności: rhud. 24 
i pbud. 23/2 o łącznej powierzchni 334 m. 
kwadr. wraz z budynkiem przy ul. Barona 
Hirscha L. orj. 4. Wartość Szac. wraz z 
przynależ. 73.450 zł. Najniższa oferta 
36.725 zł. Do realności whl. 722 ks gr. Sta» 
nisławów, należą następujące przynależno= 
ści: budynek mieszkalny jednopiętrowy, 
murowany, studnia i Śmieciarka, oszacowa» 
ne na 61.850 zł. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rew. III. 


Stanisławów, 28 marca 1934. 2014/K 


UPADŁOŚCI. 


Sa. 5/34/41. W sprawie ugodowej do ma: 
jatku Pepi i Hermana Battnerów we Lwo» 
wie Gliniańska 12 z uwagi na pertraktacje 
ugodowe między stronami odracza się au: 
djencję na dzień 9 maja 1934 godzina 11.30 
sala 23 tut. Sądu, Rutowskiego 13. 

Sąd Okręgowy. 

Lwów, 28 marca 1934. 1999 

Sa. 20/32/141. Zatwierdza się ugodę za» 
wartą na audjencji ugodowej w dniu 9 
maja 1932 między dłużnikami  Jakóbem 
Gelbergem i Leonem Gelbergem we Lwo» 
wie a ich wierzycielami. 


Sąd Okręgowy. 
Lwów, 1 marca 1934. 


AMORTYZACJE. 


I. Nc. 1223/34. Na wniosek Tadeusza 
Sandoza inż. agronomji w Zakopanem Sąd 
postanawia, że uchwała ts. do I. Ne. 
1223/34, zarządzająca wdrożenie  postępoe 
wania amortyzacyjnego celem umorzenia 
14:tu weksli w uchwale tej wymienionych 
dotyczy weksli, które wystawione są w ten 
sposób, że pod wyciśnięta pieczęcią Towa» 
rzystwa Gimnastycznego Sokół w Zakopa» 
nem zamieszczony jest na pierwszem miej: 
scu podpis Mieczysław Sochacki, na drus 
giem miejscu Tytus Hałasowski, zaś in: 
dorso Władysław Rudnicki. Wszystkie inne 
postanowienia i daty zawarte w pewyższej 
uchwałe pozostają bez zmiany. 

Sąd Grodzki Oddział I. 

Zakopane, dnia 6 kwietnia 1934. 


1995 


2012 


T. 230/33. Magdalenie Martyniak zaginę: 
ły książeczki M.K.O. we Lwowie Nr. 
110053 na sumę 497.08 dol. am. zawinkulo: 
waną na hasło, Nr. 32011 na 1690.84 zł. bez 
hasła, Nr. 111757 na 48 dolarów. Wzywa 
się posiadacza i interesowanych do zgło: 
szenia swych praw do sześciu miesięcy. Po 
tym czasokresie uzna Sąd książeczki za 
umorzone. 

Sąd Okręgowy. 

Lwów, 17 stycznia 1934. 1994 

T. 58/34. Ewie Kołodziej zaginęły ksią: 
żeczki wkładkowe Miejskiej Kasy Oszczę: 
dności Nr. 170485 na kwotę 1060 zł. 56 gr., 
Nr. 157859 na 74.86 dolarów obie niewin- 
kulowane na nazwisko Ewy  Kałodziej. 
Wzywa się posiadacza i interesowanych do 
zgłoszenia praw do sześciu miesięcy. Po 
tym czasokresie uzna Sąd książeczki za u- 
morzone. 

Sąd Okręgowy. 

Lwów, 30 marca 1934. 


KURATELE. 


P. 7/33. Edykt. Wasyla Dolisznego 25. 
Dmytra z Niżniowa pozbawiono częściowo 
własnowolności z powodu marnotrawstwa, 


1996 


doradcą dla niego ustanowiono Michała 
Kierkusza. 
Sąd Grodzki O. V. 
Tłumacz, dnia 22 czerwca 1933. 2009 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 


T. 58/33. Mikołaj Karpiuk, syn Iwana i 
Anastazji, urodzony 20 maja 1855 w Tu: 
czapach powiat Śniatyn były żołnierz ar: 
mji austrjackiej zaginął na wojnie światoż 
wej. Należy udzielić wiadomości o zagi- 
nionym Sądowi. 

Sąd Okręgowy. 

Kołomyja, 3 kwietnia 1934. 2006 

T. 13/34. Bazyli Popowicz, Syn Jana, u: 
rodzony 29 sierpnia 1893 w Mikulińcach 
powiat Śniatyn zaginął na wojnie świato: 
wej. T. 92/32. Jan Onutrijczuk, syn Teoż 
dora, urodzony 18 stycznia 1864 w Łuce 
powiat Horodenka ożeniony z Mują Da: 
nyluk wydalił się 1898 roku z Łuki i zaz 
ginął. Należy udzielić wiadomości o zagi» 
nionych Sądowi lub obrońcy węzła mał: 
zeńskiego adwokatowi Kowalskiemu w O: 
bertynie. 

Sąd Okręgowy. 

Kołomyja, 5 kwietnia 1934. 2007 

I T. 7/34. Edykt. Stanisław Kruczek, syn 
Wojciecha i Tekli, ur. 6 maja 183) w Sob» 
niowie, żołnierz 57 p.p. b. armji avstr. zaz 
ginął na froncie włoskim w czerwcu 1918. 
Wiadomości o nim udzielić należy w ciągu 
6 miesięcy. 

Sąd Okręgowy Wydział I. cywilny. 

Jasło, dnia 12 marca 1934. 2008 


T. 2/34. Nykoła Muzyka nieśl. syn Marji 
urodzony 15 maja 1893 w Jabłonowie po» 
wiat Kołomyja były żołnierz armji austrja: 


= 
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ckiej zaginął na wojnie światowej. Należy 
udzielić wiadomości o zaginionym Sądowi. 
Sąd Okręgowy. 
Kołomyja, 8 marca 1934. 2005 
T. 8/32. Edykt. Józef Czarny, syn Jana 
i Anny, urodzony 1 lutego 1889 r. w Kaw- 
sku rel. gr. kat. w marcu 1914 r. wyjechał 
do Ameryki, gdzie przebywał w mieście 
Laurenz i od końca 1914 lub początku 1915 
r. zaginął tam bez wieści. Wiadomości o 
nim udzielić należy adw. Drowi Włodzi: 
mierzowi Kałuskiemu w Stryju jako obroń: 
cy węzła małżeńskiego lub tutejszemu Sa: 
dowi, który po roku od dnia tego ogło: 
szenia wyda ostateczne orzeczenie, 
Sąd Okręgowy Wydział I. 
Stryj, dnia 30 marca 1532. 2010 
T. 54/33. Edykt. Ludwik Szynx!arz recte 
Andruszków, nieślubny syn Franciszki An: 
druszków, ur. w  Rohaczynie mieście 9 
czerwca 1886 r., powołany w r. 1916 do 
wojska austrjackiego, walczył na rosyjskim 
froncie, pisząc często do żony, poczem kos 
respondencja ustała na pewien czas i do: 
piero z Rosji, jeszcze przed wojną polsko= 
ukraińską nadeszły dwie kartki. Od tego 
czasu niema o nim żadnych wiadomości, 
zachodzi więc domniemanie, że nie żyje. 
Ogłasza się, aby najpóźniej do ő miesięcy 
udzielono wiadomości o zaginionym). 
Sąd Okręgowy. 
Brzeżany, 23 marca 1974. 2011 
T. 252/33. Konrad Witów, urodzcny 1880 
w Skniłowie, jako żołnierz austrjacki zagi» 
nął. Celem uznania go za zmarłego wzv» 
wa się, aby do pół roku od dnia ogłosze» 
nia zgłosił się lub udzielono wiadomości o 
nim Sądowi. 
Sąd Okręgowy. 
Lwów, 7 kwietnia 1934. 1992. 
T. 560/19. Michał Sało, urodzony 1573 w 
Okopach, wyjechał do Rosji gdzic miał 
umrzeć. Celem uznania go za zmarłego 
wzywa się, aby do pół roku od dnia ogło» 
szenia udzielono wiadomości o nim Są- 
dowi. 
Sąd Okręgowy. 
Lwów, dnia 12 maja 1920. 1993 
T. 17/34. Tekla Kowałyszyn zam. Kowal: 
ska, urodzona 1883 w Wiszence małej wy: 
jechała z całą rodziną do Rosji, gdzie za: 
ginęła. Celem udowodnienia śmierci wzy» 
wa się ją, aby do 3 miesięcy od dnia ogło» 
szenia zgłosiła się lub udzielono wiadomo» 
ści o niej Sądowi. 
Sąd Okręgowy. 
Lwów, 2 marca 1954. 1997 
T. 236/33. Paweł Pyłypczuk, urodzony 
1872 roku w Sielcu bełzkim zbiegł w roku 
1896 albo 1897 do Rosji gdzie zaginął. Ce» 
lem uznania za zmarłego wzywa się go, 
aby do roku od dnia ogłoszenia zgiosił się 
lub udzielono wiadomości o nim Sądowi. 
Sąd Okręgowy. 
Lwów, 9 marca 1934. 
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OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


WALNE ZGROMADZENIE 


Związku Producentów  Nabiału „Alfa“, 
Spółdz. z ogr. odp. we Lwowie, odbędzie 
się dnia 29 kwietnia 1954 o godz. 1L w pot. 
w lokalu własnym, pl. Bilczewskiego 6. 


Porządek dzienny: 

1) Odczytanie protokołu poprzedniego. 

2) Odczytanie protokołu rewizji związ 
kowej i powzięcie uchwały. 

3) Sprawozdanie Zarządu. 

4) Zatwierdzenie bilansu za 1955 r. oraz 
uchwała co do podziału zysku. 

5) Zatwierdzenie budżetu na rok 1954. 

6) Oznaczenie najwyższej sumy zobo: 
wiązań Spółdzielni, oraz sumy najwyższeż 
go kredytu dla członka. 

7) Zmiana statutu ($$ 9, 17, 20). 

8) Wybór 3 członków i jednego zasiępcy 
Rady Nadzorczej. 


199$. 


9) Wnioski ogólne. 2002 
Miejski Zakład Zastawniczy, Oddział 
Miejskiej Komunalnej Kasy Oszczędności 


we Lwowie na podstawie zezwolenia Ma: 
gistratu król. stoł. m. Lwowa z dnia 12 
marca 1934 L. W. 11/1/739/34 urządza 7 
maja 1934 i w dniach rastępnych od go» 
dziny 9 do 13 (1) i od 16 (4) do 19 (7 
wieczór) w lokalu własnym przy ul. Wało: 
wej L. 9 II. p. sprzedaż licytacyjną zasta: 
wów. Sprzedane zostaną  niewykupione 
przedmioty ze złota, srebra i szlachetne 
kamienie zastawione względnie opłacone 
tylko po dzień 30 czerwca 1933 r. ozna- 
czone: Serja V. od Nru 1 do Neu 63197 
oraz Sexja D. (zastawy w dolarach) od 
Nru 1 do Nru 5076 i niesprzedane lub 
zdjęte na poprzednich licytacjach Serja III. 
od Nru 1 do Nru 100.000, Serja IV. od 
Nru 1 do Nru 100.000 najwięce; ofiarują* 
cemu. 

Licytacja powtórna w myśl $ 33 regula- 
minu odbędzie się po zakończeniu licyto: 
wania wszystkich zastawów. 2013 


EUGENJA Walichiewicz unieważnia zgu 


bione oryginały: Świadectwa dojrzałości 
szkoły realnej i seminarjum nauczyciel: 
skiego. 1974 


Redaktor odpowiedzialny W, Majewski. Z drukami „Słowa Polskiego“ Lwów. ul. Zimorewicza 15. 


